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Po krwawej inrowokacji litewskie]

Nota Polski do Litwy
O k re ś lo n y  tferm ln o d p o w ie d z i

P. A. T. donosi urzędowo:
POLSKA AGENCJA TELEGRAFICZNA DOWIADUJE SIĘ, ŻE 

NOTA DYPLOM ATYCZN A POLSKA, OKREŚLAJĄCA W ARUN­
KI NIEZBĘDNE DLA UNIKNIĘCIA NA PRZYSZŁOŚĆ IN CY­
DENTÓW NIEBEZPIECZNYCH DLA POKOJU DORĘCZONA 
ZO STAŁA  RZĄDOW I LITEWSKIEMU DNIA 17 B. M. O GODZ. 
21-SZEJ.

RZĄ D  POLSKI OCZEKUJE ODPOWIEDZI W OKREŚLONYM 
v TERMINIE,

Demarche Estonii i Łotwy
In t e r p e la c ja  w  s e j m i e  l i t e w s k im

RYGA, 17. 3 W Kownie toczą 
się nieustannie obrady ministrów 
z udziałem prezydenta Smetony.

Minister spr. zagr. Lozorajtis 
odbył dziś szereg konferencyj.

Posłowie Et-onii i Łotwy w 
Kow nie złożyli rządowi litew ­
skiemu energiczne demarche, żą­
dając uregulowania stosunków 
z  Polską.

RYG A, 17. 3, Na dzisiejszym 
posiedzeniu sejmu litewskiego 
zgłoszone zostały interpelacje w

sprawie incydentu polsko - li­
tewskiego, zapytujące, jakie za­
rządzenia powziął rząd celem w y ­
jaśnienia sytuacji.

W  odpowiedzi na te interpela­
cje, minister spraw wewnętrz­
nych Czaplirkds wygłosił dłuższe 
przemówienie, usiłując dowieść, 
że Litwa nie ponosi odpowiedział 
ności za ostatni incydent.

W  Kownie krążą wiadomości o 
skoncentrowaniu kilku dywłzyj 
polskich na granicy polsko -  li­
tewskiej.

lekcje. Niektóre kary są bardzo litów, na nauczyciela w Elidzie
dotkliwe. Np. Nauczyciela Mo­
stowskiego ukarano grzywną 300

Gieduszka nałożono karę 500 li­
tów.

K ł a m l i w e  w y k r ę t y  p r a s y  l i t e w s k i e j
KOWNO, 17. 3. Dziennik „L ie- 

tuvos Żinios" w dalszym ciągu 
stara się przerzucić winę za incy­
dent graniczny na Polskę, przy­
taczając w  tym celu w  sposób ten 
dencyjny i fałszywy zarówno win 
sne, niezgodne z prawdą kom en­
tarze szczegółów tego incydentu, 
jak również preparując odpow ie­
dnio i naświetlając głosy prasy 
zagranicznej. W  ogóle oficjalne 
czynniki litewskie prowadzą obec

nie zorganizowaną kampanię pra­
sową, ażeby się w ybielić w  opinii 
publicznej Europy, o czym  świad­
czą identyczne prawie notatki i 
artykuły pochodzące z jednego 
zawczasu przygotowanego źródła, 
a które pojaw iły się w  rozmaitych 
dziennikach litewskich. T y tu ły , 
tych artykułów są dosyć charak- , 
terystyczne, brzmią one b ow iem :1 
„Polska chce w pływ ać na L itw ę ",1 
„Niesłuszne napady Polaków na 
Litw ę" itp.

żołnierz straży granicznej zabity 
został I I  marca oraz wiadomość 
o zamiarze rządu polskiego załat­
wienia przy okazji tego incydentu 
nieporozumień istniejących pomię 
dzy obu rządami, wywołała pod­

niecenie. Ambasador J. K . Mości 
w  W arszawie otrzymał polecenia 
wskazania na znaczenie, jaki* 
rząd J. K. Mości przywiązuje d c 
przyjaznego załatwienia tej spra­
wy.

Glosy zagranicy
o  z a t a r g u  p o ls k o - l i t e w s k im

interpelacja w b̂ie Gmin
Stanouńsho Anglii

S z y k s n y  n i e  u s t a j ą
KOWNO, 17. 3, Ludność polska mnianym gimnazjum b y l dotych-
Litwie jesi w  dalszym ciągu 

szykanowana szczególnie na od ­
cinku szkolnym. Dzięki metodom 
litewskiego min. oświaty popadł 
w  chorobę tymczasowy dyr. gim ­
nazjum polskiego w  Kownie p. 
Wialbutt.

W  związku z tym  towarzystwo 
„Pochodnia" zwróciło się natych­
miast do min oświaty, prosząc o 
u tw ierdzen ie  w /rybie w yjątko­
w ym  na stanowisko czasowo peł­
niącego obowiązki dyr Francisz­
ka Dąbrowskiego który we wspo-

czas nauczycielem matematyki. 
Należy przypuszczać, ze podobnie 
jak do poprzednich dyrektorów 
również od p. Dąbrowskiego wła- 

; dze litewskie będą się domagały 
’ usunięcia z gimnazjum zakweslio 
nowanych uczniów, 

j RYGa , 17. 3. Donoszą z Kow­
na o dalszych bardzo licznych 
wypadkach karania w .trybie ad­
ministracyjnym rodziców dzieci, 
które uczą się w domu po pol­
sku, jak również nauczycieli P o­
laków. którzy dzieciom tym dają

LONDYN, 17. 3. W Izbie Gmin 
zgłoszono dziś interpelację w  
sprawie sytuacji polsko - litew ­
skiej.

Poseł liberalny Mander zain- 
terpelował premiera, czy jest w 
możności złożenia oświadczenia 
na temat sytuacji polsko -  litew ­
skiej, oraz czy rząd brytyjski, w

32 świadków
n a  p r o c e s ie  N o w a k a

POZNAŃ, 17. 3. Zainteresowanie 
procesem Wawrzyńca Nowaka, mor­
dercy ks. proboszcza Streicha w Lubo 
niu p. Poznaniem jest b. duże. Na roz 
pr&wę, która odbędzie się w ponie­
działek w przyszłym tygodniu rozda­
no już wszystkie bilety Wstępu. Na 
rozprawę powołano 32 świadków.

myśl art. 11 ust. 2 paktu Ligi czy­
ni starania o zapewnienie poko­
jow ego załatwienia incydentu 
przez Radę Ligi Narodów.

Premier Chamberlain odpow ie­
dział, iż odmowa rządu polskie­
go przyjęcia lokalnego załatwie­
nia incydentu, w  którym  polski

LONDYN, 17. 3. Dzienniki Lon­
dyńskie donoszą o naradzie odbytej 
wczoraj w Warszawie pod przewod­
nictwem Prezydenta R. P. przy u- 
dziale marszałka śmigłego - Rydza, 
premiera, wicepremiera i ministra 
spr. zagr. Dzienniki podają o inter­
wencji w Kownie posłnw brytyjskie­
go i francuskiego, którzy doradzali 
rządowi litewskiemu ustępliwość wo­
bec Polski.

„Times" stwierdza, że rząd litew­
ski do tej pory nie zrozumiał, że ca­
ły naród piolski gotów jest poprzeć 
wszelkie kroki prowadzące do zakoń­
czenia -iłer.ormahi.-jc stanu rzeczy 
między Litwą a Polską. Nagłe po­
gorszenie sytuacji w Europie naka­
zuje rządowi polskiemu podję­
cie kroków dla pofozcnia tresu anor 
malnym stosunkom z Litwą,

Niektóre dzienniki londyńskie twier­
dzą, jakoby kilka dywizji polskich 
skoncentrowanych było w pobliżu 
granicy litewskiej.

PARYŻ, 17. 3. Prasa paryska przy­
nosi sprzeczne informacje na temat

zatargu Polska - Htewskłeg-
Dzienniki porikreśUjr ednak w 

swych informacjach 1 komentarzach, 
że Polsce chodzi w obecnym zatar­
gu o znormalizowanie stosunków mir 
dzy obu krajami. Między Polską i 
Litwą, jak podkreślają niektóre dzien­
niki, „na granicy i na torach kolejo­
wych, łączących te kraje od 2C nie­
mal lat rośnie trawa".

RZYM, 17. 3. Koła polityczne, ko­
mentując przebieg zatargu polsko-li­
tewskiego, wyrażają opinię, te źród­
łem tetgo za*vgu jest nienormalny 
stan rzeczy, istniejący pomiędzy Pol­
ską i Litwą, począwszy od r. 1920 ©- 
raz brak normalnych stosunków dy­
plomatycznych pomiędzy Warszaw? 
i Kownem. Konflikt ten, który wielo­
krotnie wywoływał głośne echa mię­
dzynarodowe i uniemożliwiał ściślej- 
szą v, półpracę pomiędzy państwami 
bałtyckimi, wkroczył dzisiaj w szcze­
gólnie ostrą fazę. Wyrażane jest tu 
również przekonanie, *że konflikt tea 
powinien znaleźć swój epilog w za­
łatwieniu dwustronnym.

T&aaa manifestacja w stolicy
W  stolicy o godz. 6 pp. na pla­

cu marsz. Piłsudskiego odbyła się 
tłumna manifestacja przeciwko 
prowokacjom  Litwy, Do zgroma­
dzonych tłumów, z ustawionej w 
środku placu trybuny przemó­
wił gen. Górecki, który poddał 
surowej krytyce prześladowanie 
Pniaków na Litwie i ostateczna 
litewską prowokację.

K o m is ja  a d m in S s irii^c ijn ii u eG iw aliła

Całkowite zniesienie
n k m  rytualnego

Porażka min. Poniatowskiego
-Sejmowa komisja administra­

cyjna rozpatrywała we Czwartek 
wniosek pos. Dudzińskiego o cał­
kowite zniesienie uboiu rytual­
nego przez skreślenie art. 5 u- 
stawy obowiązującej, który dopu- 
szezf częściow y ubój rytualny 
dla potrzeeb ludności żydowskiej.

M inister Rolnictwa p. Ponia­
towski oraz wicemin. Oświaty p. 
Aleksandrowicz wypowiedzieli się 
przeciw włuo.łk„wi pos. Dudziń­
skiego o całkowite zniesienie u 
boja  rytualnego przez skreślenie 
irt. 5 ustawy odo w iązującej, k tó­
ry dopuszcza częściow y ubój ry-1 
tualny dla potrzeb ludności ży­
dowskiej.

M inister Rolnictwa p. Ponia­
towski oraz wicem. Oświaty p. A- ' 
leksandrowicz wypowiedzieli się 
przeciw wnioskowi pos. Dudziń­
skiego, a pos. Sommerstein zarzu­

cił, że wniosek jest niezgodny z 
konstytucją i domagał się odro­
czenia rozprawy.

Przewodniczący komisji pos. 
Duch odpowiedział, że z chwilą 
kiedy projekt został przyjęty 
przez marszałka Sejmu wszelkie | 
wątpliwości konstytucyjne odpa­
dają.

W głosowaniu wniosek o skre­
ślenie art. 5 został przyjęty 10-} 
cioma głosami przeciwko 7-u. 
Tym samym poprawki zapropo-1 
nowane przez rząd, jak naprzy- 
kład poprawka dotycząca wpro­
wadzenia przymusu trybowania 
stały się bezprzedmiotowe

Z chwilą przyjęcia wniosku o 
skreślenie art. 5 przedstawiciele ' 
r7.ądu opuścili salę obrad. P o z o -! 
stali jedynie referanci m in iste-1 
nalni. Wniosek pos. Dudzińskie­
go uchwalono.

dzaju zostały przez rząd zgłoszone 
(na plenum Sejmu uzasadniał je 
również minister Poniatowski) i 
przyjęte przez Sejm.

Przewodniczącym  komisji admi 
nistracyjnenj był wówczas rów ­
nież pos. Duch, a obecny wniosko 
dawca pos. Dudziński referował 
wniosek pos. Prystorcwej.

• Ustawa miała na względzie za­
równo moment humanitarny jak 
i gospodarczy. Przyjęcie poprawki 
rządowej załatwiło sprawę jedy­
nie połowicznie i jako się okazało 
zaszła obecnie konieczność nowe­
lizacji ustawy w kierunku całko­
witego zniesienia uboju rytual­
nego.
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Deklaracja Bluma
apeluje o... utworzenie nowego rządu

Jak uchwalono
o b e c n ie  o b o w ią z u ją c ą  u s t a w ą ?

Ograniczenie uboju rytualnego 
wprowadzone zostało ustawą z 
dnia 17 kwietnia 1933 r., obow ią­
zującą od dnia 1 stycznia 1937 
roku.

Projekt tej ustawy zgłoszony w 
dniu 6 lutego 1936 r. jako w nio­
sek pos. Prystorow ej/ przew idy­
w ał w swoim pierwotnym  brzmię

niu całkowite zniesienie uboju. 
Na komisji administracyjnej ów ­
czesny wicemininster W. R. i O. 
P. ks. żor.gołłowicz zajął w imieniu 
rządu stanowisko, że należy w  usta 
wie tej poczynić poprawki um oż­
liwiające żydom  ubój rytualny 
w granicach ich potrzeb.

W rezultacie poprawki tego ro ­

PARYŻ, 17. 3. W wypełnionej 
po brzegi sali obrad francuskiej 
Izby Deputowanych premier Blum 
odczytał dziś popołudniu jedyną 
w swoim rodzaju deklarację rzą­
du, której myślą przewodnią był 
gorący apel, w zyw ający do utw o­
rzenia innego rządu, lepiej odpo­
wiadającego okolicznościom. „In ­
teres kraju —  brzmi deklaracja 
— nakazywał stworzenie potęż­
nego gabinetu, gromadzącego 
wszystkie siły republikańskie do­
koła większości, wybranej przez 
naród. Jakkolwiek .wysiłek taki 
podjęto, to jednak nie powiódł się 
on".

Deklaracja tłóm aczy ukonsty­

tuowanie obecnego rządu frontu 
ludowego odm ową grup opozy­
cyjnych, które odrzuciły skiero­
wane do nich przez Bluma w e­
zwanie. Mimo to rząd zamierza 
nie pominąć żadnej sposobności, 
ażeby zrelizować francuską jed ­
ność. Rząd gotów jest zawsze po­
nowić próbę, kierując się duchem, 
z którego wyszła ta deklaracja.

PARYŻ, 17. 3. Premier Blum 
zażądał odroczenia interpelacji 
do wtorku, stawiając sprawę za­
ufania. Izba wyraziła zaufanie 
rządowi większością 369 głosów 
przeciwko 196.

Po przemówieniu przerywanym 
często okrzykami: „Precz z L it­
wą", „Precz z mordercami Pola­
ków " i okrzykami na cześć armii 
polskiej uform ow ał się pochód.

Kilkanaście orkiestr grało m ar­
sze yojskow e. Pochód przecig- 
nął Krakowskim  Przedmieściem, 
Nówyn- Światem; Placem Trzech 
Krzyży i A lejam i Ujazdowskimi 
pod Generalny Inspektorat Sił 
Zbrojnych, £ następnie pod Belwe 
der.

G dy czoło pochodu dotarło do 
Generalnego Inspektoratu Sił 
Zbrojnych, na balkonie gmachu, 
oświetlonym reflektorami, ukazał 
się marsz. Śmigły -  Rydz.

Marsz. Śmigły -  Rydz przem ó­
w ił krótko do zgromadzonej pub­

liczności z balkonu G. I. S. Z . 
Przemówienie to brzmiało:

„Nazywacie mnie wodzem, m 
wiecie że przemawiać nie jest rze­
czą wodza. Chcę tylko stwierdzić 
przed wami, że serdeczną radością 
przejmuje mnie fakt, ze są takie 
chwile, K ie d v  tyle serr polskich 
potężnie f tak jednolicie bije jed ­
nym fcspułnym rytmem Fakt tti­
ra u /. cały naród przepoić wiarą, ie  
Polska potrafi zrealizować swoje 
wielkie przeznacz sirla. „Niech żyje 
Polska".

Okrzyk tan uczestnicy manife­
stacji powtórzyli wielokrotnie, a 
następnie odśpiewali: „Jeszcze
Polska nie zginęła".

Pochód po przemaszerowaniu 
Alejam i Ujazdowskim i i ulicą Ba 
gatela rozwiązał się na placu Unii 

Lubelskiej.

W całej Polsce
ŁÓDŹ, 17. 3. W lokalu „Praca 

Polska" odbyło się zgromadzenie 
protestacyjne w  sprawie zajścia 
na granicy polsko -  litewskiej.

Po zgromadzeniu uczestnicy zor 
ganizowali pochód przez ulice 
miasta, wznosząc okrzyki prze­
ciwko prow okacji litewskiej i śpie 
wając pieśni patriotyczne.

KRAKÓW  17. 3. Młodzież aka­
demicka zorganizowała wiec a- 
kademicki, Po przemówieniach na 
wiecu, który odbył się w C olię-

gium Novum, odbył się pochód.
LUBLIN, 17. 3. W związku r 

prowokacjam i litewskimi Lublin 
przygotowuje się do manifestacji 
protestacyjnej, w czasie której 
wygłoszone będą przemówienia 
i uchwalona zostanie rezolucja.

WILNO, 17. 3. Związek Pola­
ków Ziemi Kowieńskiej w  W ilnie 
2wółał na dzień 18 bm. na Placu 
Orzeszkowej na godz 6-tą w iec 
protestacyjny przeciwko zbrodni 
litewskiej na pograniczu.

Ostateczne zajęcie Caspe

Zbombardowanie Barcelony
przez samoloty gen. Franco

BURGOS, 17 2. O godzinie
8' ej rano oddziały wojsk gen. 
Franco zajęły ostatecznie Caspe. 
Wielka ilość materiału wojenne­
go została zdobyta.

Miasto Caspe było bronione 
przez 5 brygad międzynarodo­
wych, to też wśród jeńców  jest 
wielu cudzoziemców.

BARCELONA, 17. 3. Dziś o 
godz. 7.45 pięć samolotów pow ­
stańczych bombardowało stolicę 
Katalonii.

Nalot trwał zaledwie kilkana­
ście minut, w  czasie których zrzu

cono niewielką ilość bomb, mimo 
to jednak, jedna bomba trafiła w  
wejście do tunelu m etro w  cbw i- 

gdy znajdowało się tam b. w ie 
le osób. Druga bomba padła na 
rynku.

Tylko te dwa pociski spowodo­
w ały śmierć około 100 osób.

Około godz. 8-ej miasto pow ró­
ciło do normalnego życia.

BARCELONA, 17. 3. O godz 
10.30 cztery samoloty gen. Fran­
co powtórnie bom bardowały mia­
sto. Jest 40 zabitych.
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